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W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .
Ostatnia data gazet sankt-petersburskich jest 

dnia i2  listopada.
W iatka  dnia  i 4 października.
(z G azety Sanktpetersburskiey).

Dnia 8  t. m.  C e s a r z  J e g o m o ś ć ,  raczył uszczę
śliwić W ysokąbytnością Swoją miasto Wiatkę. Mie
szkańcy wszelkiego stanu , w nader wielkiey li
czbie zgromadzeni przed cerkwią soborną. oraz na 
drodze i na brzegach rzeki W iatki,  z niecierpliwo
ścią oczekiwali przybycia M o n a r c h y ,  O godzinie 
9tey wieczorem odgłos dzwonow wszystkich cer- 
_ wi, i radosne okrzyki Ura! obwieściły przybycie 
N a y j a s W ie y s z e g o  P a n a .  M o r a r c h a  przyjechał pro
sto do Soboru, gdzie spotkany był z krzyżem i wo- 

święconą przez Nayprzewielebnieyszego Bisku
pa P atr ia , z duchowieństwem sobornem, przez PP.

soatorów, rewidujących gubernią, Xięcia Dołho- 
rukowa i E. A. Durasowa, Gubernatora Cywilne- 
8°> wszvstkich urzędników, i wielu znakomitszych 
ob>' VYateli miasta.

Riskup na spotkaniu, kiedy C e s a r z  K rzyż ś. 
Calował, krótką do J e g o  C e s a r s k i e y  Mości miał 
Pr?'ernowę.Potym po odśpiewaniu w soborze rnodłow 
0 długie lata dla C e s a r z a  J e g o m o ś c i  i całego N a y -  
jAś n ie y s z e g o  D o m u , N a y j a ś n ie y s z y  P a n , oddawszy 

ś ś . , oddalił się do przygotowanego 
z P ° ^ y t  domu skarbowego, zwyczayney re- 
yńencyi gubernatorów.

łra Następnego dnia, ggo t. m . , o godzinie lo tey  
s Ar 8 m!e*' szczęście b *ydż  przedstawiani J e g o O e -  
ch Sl̂ lE  ̂ M ości, Biskup z Archimandrytą i Du- 

^Wjeństwem sobornem, PP; Senatorowie, Urzę- 
L0l°y  W o y s k o w i ,  Gubernator Cywilny z urzędni- 
, a,«i c y w i l n y m i  gubernialnymi, i Głowa miasta z 

^ c h o w i e ń s t w e m  znakomitszem.
Poterfi C e s a r z  Je g o m o ś ć  był obecnym na pa-

ładzie zmiany straży batalionu wewnętrzey stra
t i  Z ,k,1 d  N a y j a ś n i e y s z y  P a n , z  orszakiem Swym,  
udzieź z PP. Senatorami, Gubernatorem Cywil

e m i iProkuroremGubernialnym raczył oglądać wię- 
>e,iie, w którym dwóch tylko bvło więźniów ze sta- 

s u cywilnego , zwiedził obw acht, nowy założony 
^PJtal mieski daley chorych i szpital ubogich, pod 

ledzą Izby Powszechney Opieki zostające.
Za P °czełn gimnazyum gubernialne otrzymało 

szczyt bydź odwiedzonem przez Je g o  C e s a r -  
SH  Mość

Przed samym obiadem , N a y j a ś n i e y s z y  P a n , 
ani jeden, powtórnie był w cerkwi katedralneyi 

°§lądał bogapcwa jey i zakrystyą ; z cerkwi w y-  
Szedłszy oglądał dom biskupi, klasztor męzki, zkąd 
Pr*ez most udał się za rzekę W iatkę  dla przypa
sy w a n ia  się widokom miasta.

 ̂ Wieczorem o godzinie 8mey C e sA rz  J e g o -  
°fć bytnością Swą zaszczycił bal, dany przez ku- 

Poów miasta W i a t k i , w domu Głowy mieskiego 
o-ikowcowa, raczył zabawić 52 minuty. Sama ła- 

‘ a w ość wydawała się w obliczu i słowach J eg o  
fcSAR-SKIEY MOŚCI.

^ Dzień joty raczył przebyć w  pałacu; na o- 
plad do stołu zaproszeni byli PP. Senatorowie i 

fzcnaywielebnieyszy Biskup Paweł.  
s, Potyin N a y j a ś n ie y s z y  P a n  Nayłaskawiey Bi- 

bpa ud rowac raczył pan ag iją  brylantowapą, a 
^ k tó ry ch  urzędników orderami.

Nakoniec d. i i ,  o godzinie 7mey zrana, Ce
s a r z  J eg o m o ść  , przeprowadzany od PP. Senato
rów, w naypożądańszym stanie zdrowia wyjechał 
z W iatk i , traktem do W o ło g d y , na miasto powia
towe Orłów.

Po wyjeździe C e s a r z a , PP. Senatorowie, Gu
bernator Cywilny, wszyscy oraz Urzędnicy i Oby
watele miasta, poszli do Soboru, słuchali mszy ś. 
i odprawiły się dziękczynne modły do Nayw yż-  
szego Pana Króla nad K rólami, z przyklęknie- 
niem. Dziękczynne te modły i mszą ś. odprawiał 
Przenaywielebnieyszy P a w eł , prosząc Boga o trwa
łe zdrowie dla N a y j a ś n i e y s z e g o  P a n a . Przez trzy  
te wieczory miasto wspaniale było oświecane.

Buy {gub. kostromA d. 16 października.
(z teyźe  g a z e ty ).

Ku niepojętey radości mieszkańców tutey-  
szego miasta i  jego okręgu, C e s a r z  J e g o m o ś ć ,  d . 1 4  
października, o godzinie lotey  z południa, raczył 
przybydź do miasta Buy,  i stanąć w domu obywa
tela, Teodora O h łab lina , na pobyt dla J e g o  Ce-  
SARSKiF.Y Mości przygotowanym, wśród radośnych 
okrzyków licznie zgromadzonego ludu. C e s a r z  J e 
g o m o ś ć  wielokrotnie raczył patrzyć przez okno, i  
raczył oświadczyć podziękowanie ludowi, urado- 
w w ś u  Wysokićm od w iezieni* «n tego kraju, Któ
rego dotąd żaden z M o n a r c h ó w  nie odwiedził. 
Następnego dnia prezentowali się J e g o  C e s a r s k i e y  
Mości Obywatele stanu Slacheckiego i Urzędnicy zo- 
stająoy w służbie; a potym Głowa miasta, ze znaczną 
liczbą mieszczan, przyniósł N a y j a ś n i e y s z e m u  P a n u  
w ofierze chleb i sól; o godzinie gtey wieczorem M o 
n a r c h a  , w pożądanym stanie zdrow ia , udał się 
w dalszą drogę traktem do W ołogdy  gospodynią 
domu brylantowanym udarowawszy pierścieniem.

W  Moskwie  d. 12 października , odprawiło  
się wielkie uroczyste nabożeństwo, na podziękowa
nie Naywyższemu za vudzielone błogosławieństwo 
orężowi rossyyskiemu, jako w rocznicę wypędzenia 
nieprzyjaciela z tey stolicy.

F R A n c y a.
P a ryż ,  dnia  9 listopada.

(z G azety W arszawskiey.)
Zwiedzenie wielkiego szpitalu, Hotel-Dieu , 

przez Króla Jmci, stało się nową pobudką do uwiel
bienia cnót jego. Monarcha w ypytyw ał się o nay- 
drobnieysze szczegóły, a gdy była mowa o czysto
ści w izbach, oświadczył, iż zapewne ćodzień jest 
taka czystość. Do lekarzy i innych przełożonych 
szpitala r z e k ł :  Ciągle staraycie się W P anow ie  po
większać to, co jest dobrem; nic nie może bydź  dla  
mnie przy j  emnieyszem. Gdy Król Jmć wchodził  
do sali chirurgiczney , przedstawiono barona D u-  
puytren  , jeneralnego chirurga. Tam naypierwey  
pókazano Monarsze młodzieńca, któremu nowym  
sposobem kamień znaczney wielkości wydobyto. 
Kobieta, którey przed 8 dniami zdjęto kataraktę, 
otwierając pierwszy raz oczy, miała ukontentowa
nie widzieć Monarchę. Zwiedził potem Król Jmć 
amfiteatr , gdzie byli młodsi lekarze, którzy dla 
wykształcenia uczęszczają do instytutu. W  ku
chni kazał sobie Monarcha podać rosołu i chleba, 
co uznał bardzo smacznera. Podany mu kieliszek

I



wina wypił,  żyćząc zdrowia chorym. Pocałował 
w  rękę  starszy zakonnicę Sióstr miłosierdzia, któ
r a  pijącemu Królowi podała serwetę. Odwiedze
nie to nie same ty lko przemijające skutki rnieć bę
dzie. Podobne ' zakłady w P a ryżu  i departam en
tach  nie omieszkają s tarać się przesadzać w dobrey  
adm inis tracy i , a będący przy nich urzędnicy pa
m ię tać  będą!, iż K ró l ma dozór nad ich czynami*

P a n ^Gros, s ławny malarz, w ym alow ał wielki 
obraz w  kopule kościoła ś. Genowt-fy, k tó ry  się bar
dzo pięknie wydaje w odległości ooo stóp. S. Ge
nowefa, przy k tórey  nogach stoi jagnię, a która w 
ręk u  trzynVa kiy  pasterski, przyytriufs w opiekę 
swoię 3 dynastye, k tó re  panowały we F ranc j  i. Z  
p raw ey  s trony  widać Rlodow eusza , nachylającego 
g łow ę dla pokropienia się wodą święconą, pod nim 
są oręże i  orły  rzymskie. Daley jest Karol W ielk i  
t rzy m a jący  jabłko ż k rz y ż e m 'i  urządzeniem uni
w e rsy te tu ;  Sasi s tawają pod chorągw ie jego; k ła
dzie nogę na orężach ludów, k tóre  pokonał. P rzy  
n im  jest* małżonka jego. N ad nim jeniusze poka
zują  napis: F ra n cy a , na białey chorągwi. Nastę-

5uje potem L u d w ik  ś. i Królowa M a łg o rza ta , po- 
a j ą  ś. Genowefie łupy  n iew iernych ;  aniołowie 

t rzy m a ją  chorągiew K rzyża  na powietrzu. Po le- 
w ey  stronię ś. Genowefy  widać Ludw ika  X V I I I , 
opartego na Xiężnie Angoulem e, a p rzy  nim  Xią- 
zecia Angouleme, otoczonego znakami zwycięzkie- 
m i z M a d r y tu ,  K adr  ecu i Troeadero. Aniołowie 
pokryw ają  cza rn ą  zasłoną burze rew o lu cy jn e  , z 
k tó ry c h  jeniusz F rancy i postępuje ku  konstytycyi, 
podaw aney m u przez dostoynego jey dawcę. Mię
dzy  tym  M ottarchą i L udw ik iem  s. umieścił a r ty 
s ta  na wyższetn nieco mieyscu Ludwika X V I I ,  
K ró lo w ą  M a r y ą  A n to n in ę , Ludwika  X V I I  ś M a 
dam e Elżbietę ' k tó ry m  aniołowie podają palmę mę
czeńską.

Biskup w Angoulćme,  przybyw szy  od 6 tygo
dni, do dyecezyi sw ojey, skłonił wielu xięży do pod
pisania oświadczenia, iż brzydzą się konstytucyyną 
przysięgą z czasów rew olucyi , przyrzekając bez
w arunkow e posłuszeństwo OycU ś. i Biskupowi.

N i e d a w n o  pew ny  g łuchoniem y, zapytany:
co jes t  szczęście ? dał taką  odpowiedź.- U żywać  
. . . „■ i i . . h a n t e n t o w a m e m  : lecz spokoy-w ygód życia, j e s t  u k o n t e n t o w a n i e m  ;  
nośó dumnienia stanowi prawdziwe szczęście.

Adm iralicya angielska przesłała M om rsze na
szemu atlas morski Sycylii, M alty  i wysp przyle
głych, obejm ujący  3 a mapp sztychowanych. K ró l  
Jm ć kazał go złożyć w’bibhotece swojey.

T u tey szy  D zien n ik  handlow y  w yrachował, 
iż podczas woyny w Hiszpanii, Pan O uvrard  do
starczając chleb, ryż, sól, mięso i wino dla 70,000 
w oyska F rancuzkiego  i 20,000 Hiszpańskiego, któ
r e  było na koszcie F ra n c y i ,  zyskał 8 milionów 
19.000 franków, a na dostawie 5o,ooo racy y  furażu 
dia koni w o jskow ych , 8 milionów 64o.000 franków.

Już kilkakrotnie  (nisze D zien n ik  Rozpraw)  
donieśliśmy o wyyściu woysk naszych z Hiszpanii. 
W iadom ość ta  coraz więcey p raw dy  n a b ie ra ,  i li
s ty  z M a d ry tu  nadchodzące, to  po tw krdzają .  Zda
je się, że Frsirrtfuzi przed końcem roku usuną się z  
M a d r y tu  i z całey i l ispanii  , i jak już głoszono, 
zaytną stanowisko ponad E b r o , za trzym ując łyl- 
ko niektóre tw ierdze, jakiemi są Barcellona, Pam-  
vvlona  i Santona.  W  K a d yx ie  i w k o r u n n ie , zo
s taną  także osady Francuzk ie  , a z tarn tey  strony  
P ireneów zostanie 22 do 2S tysięcy łudzi.

Jeden z Dzienników  tu teyszych  umieścił n a 
s tępu jący  list pewnego Anglika pisany z G rec j i :  

Pomiędzy wielu jeńcami zabranym i prze* gre
k ó w  w czasie porażki floty Egtpskiey, znaydu- 
je się dosyć Chrzcśeian, Kapitanów  różnych s ta t 
ków  "przewozowych ; są między niemi i Angli* 

Jeden z tych  Anglików, k tórego niedawno docy
K o r fu  odesłano, dostał postrzał w rękę; a ran ę  je
go op a try w a ł  chirurg IV. ziomek jego, na okręcie 
Greckim - G d y  wyzdrowiał, o trzym ał wolność od 
adm ira ła  greckiego Miaulis.  Korpus A lbańczy- 
ków , k tó ry  się te raz  przykłada do obrony wyspy 
Samos  zostaje pod dowództwem kaledończyka , o 
k tórego  nazw isku  dowiedzieć się nie mogłem , i to 
ty lko  wiem, że w roku 18 u  służył w Hiszpanii pod 
X ięciem  W ellingtonem . Few ny zagraniczny ma

jor u rządza korpus jazdy w Tessalii , co tern jest 
potrzebieysżem , .iż powstańcy wcale prawie me 
mają jazdy, 3 ztąd  wynika dla nich wielka niedo
godność w m iejscach , gdzie liczna jazda turecka 
rozw inąć się może, co jednak rzadko bywa dla gór, 
które większą część tea tru  woyny napełniają. Jest 
także wiele W łochów  , do których  się pr*vłf ozjH 
h iszpan i,  zniewoleni okolicznościami do npusze.te
nia óyczyfeny suo ;*y ; większą jednak część cudza- 
ziemców w służbie greckiey składaja niemcv * 
duńczycy.,,

Donoszą z N a n c y  pod d. 7 b m. , iż powodś 
W końcu października zrządziła wielką szkodę * 
ca łym  departam encie  M eurthe.  Miasto Diepp> 
szczególniey ucierpiało; woda zalała kilka ulic fl* 
8 stóp wysokości, a przyhierała tak  nagle, iż mie
szkańcy  z trudnością  siebie i dzieci u ra to w a l i , 2 
re sz tą  z a ś  wszystko porzucić musieli. Pod Lunę- 
v iH e 1vzek& Vesouze  także wylała. Mieszkańcy d 
7 lub 8 domach między rzeką  i kanałem Zamko
w ym  tak  rap tow nie  zostali oblani w o d ą ,  iź nie 
zdążyli uciec i schronili się pod dach, gdzie prsetf 
dwa dni siedzieli, nie mając żadnego zw ią zk u ,  aż 
póki woda d. 3o października nieco opadła.

D nia  11.
Z  zapowiedzianych politycznych l i . tow P an*  

Chateaubriand  wyszedł już list pierw szy do pe
wnego Fara. W s tę p  jego n a s tę p u ją c y ; „Życze
niem W P a n a ,  zacny móy przyjacielu, jes t ,  abyW 
w  listach roz trząsał polityczne teraźnieysze zapyta
nia. Ze względu na bliskie zwołanie Izb, Upatrujesz 
W tem  środek oświecenia publiczności i służeniaKró* 
łowi. Myśl W P a n a  zdaje mi się pożyteczną; postano
w iłem  ją uskutecznić, bez przyznawania sobie, aW 
Wpływ móy do pubhozney opinii był tak wielki: 
jakby chciała przyjaźń W P an a .  “ W  końcu tago 
lisiu, wymierzonego przeciwko ministrom, oświad
cza Pan Chateaubriand  , iź w następnych listach 
pisać będzie o wynagrodzeniu em ig ran tó w , o pro- 
wizyi od wieczystych diugów krajowych, oniepo* 
dległości sądów, o z&acZcn iu, jakie F ran cy a  mieć mo
że w Europie, o stanieFIiszpanii i jey osad, o przy
szłym losie G recy i i t. d

Zew sząd codzień odbieramy s m u tn e  
mości o wezbraniu rzek i szkodach zrządzonych  
przez powódź. Rzeki R odan  i Saona  podniosły 
się także do nadzwyczayney wysokości i wylały,

—  D nia  12. —
Onegday skończyło się badanie względem za- 

bóystw a dwoyga dzieci w lasku pod Vincennc* 
T rw a ło  bardzo długo, tak, iż podeyrzany o tę zbr*' 
dnią Papavoine  prosił o skrócenie. Zdaje się,  ̂
go opuściła s ta łość , i k ilkakrotnie widać było łzj 
W oczach jego.

— D nia  i 3. __
D nia  29 października po godzinie 8 wieczo

r e m ,  dało się uczuć lekkie trzęsienie ziemi 
Chambery  i tam ecznych  okolicach.

P a r y ż  dnia  9 listopada.
(z Korrespondenta Warszawskiego.)

Z  powodu tak  nazwanego podstępnego tffT* 
hunku francuzkich rękodzielników fab ry k 'jed w a
bnych  do Anglii, wszczęto w Lionie (jak juz ni** 
daw no donieśliśmy), kilka processow. Dziennik han* 
dłowy, zdumiewając się niemało nad tem; dla cz*' 
goby rękodzielnik miał bydź mniey wolnym od in
n ych  obywateli, i pozbawionym możności uży*'a 
swego przem ysłu  i p ra c y ,  jak i gdzie mu się p0' 
doba; czyni następnie tak ie  w tey mierze uwag1’ 
„Od czasu, jak Anglia podniosła swoje rek-odei^* 
nie jedwabiu do tego stopnia, że nie ma juz cze(,° 
zazdrościć trancuzom , liczba w arsta tow  w Łioid* 
podniosła się ze l i o o o  na 28 0O0; a przecież mó
wiono dla tego , że fabryki angielskie zgubę n»*w io n o  dla tego  , ze 'labryki a n g ieF k ie  zgu b ę n»* 
s z y m  p rzyn iosą .  A nglia  podobnie jak F r a n c y a  j*st
zaw is tn ą  i chc iw ą wyłącznego posiadania taj*' 
m nie rękodzieln iczych kraju swego, i z a w i ś ć  JĄ 
posunęła była aż do stopnia, że prawem z a b r o n i ^ '  

no by ło ,  nie tylko rękodzielników namawiać *, 
k ra ju  w y p ro w ad za ć , ale i do machin tęż o s t i ' 0 '  
ineść rozciągnięto. Lecz cóż ztąd wynikło ? M1'  , 
mo surowego zakazu, wyniosło się jednak z A«o._ '| 
nie m ało , a naw et nayznakomitszych rękódai* ^ 1



kot?. ' [óvzy  osiedli w obcych Krajach, a szczegól
n y  we F rancy  i , gdzie założywszy fabryki i rę- 
kodzielnie niemałą cieszyli t;ię pomyślnością, i zn a
cznych dorabiali się majątków. Nie jrden i  nich, 
będąc już W stanie  zamożności* wzdychał do o j 
czyzny, lecz powrócić do n ń y  nie mógł, bo suro
we ścigałyby go prawa. T ak  vrie;c straceni o ri  
°y*i dla k ra ju ,  nazawsze. Postrzegł się poźniey 
***^4 i par lam en t,  że praw o zakazu, n iekorzyśc i,  
al_e s tra tę  krajowi przynosi, jest, oraz n ie ty lko u- 
ciążliwern, ale i niepolitycznem.”

Na K orsyce zabroniono noszenia przy sobie 
broni, z poyvodu zabó js tw  licznie w ydarzających się.

X iąże N o a ille s , syn m arsza łka ,  tegoż na
zwiska i par F rancy i  zszedł z tego świata, d. 26 
października w 86 roku życia, druga jego żona by
ła Rossyyska H rabianka G ołowkin.

— D n ia  i i .  —
Między deputow anym i, k tórzy  d. 7 b. mdznay- 

dowali się u  K r ó l a , był także jenerał F oy  i h ra 
bia Stanisław G irard in .

Mówią, że posiedzenia Izb  o tw ar te  zostaną w  
dniu i 5 przyszłego miesiąca.

D ekre tem  z dnia 3 sierpnia r. b. u tw orzone 
zostało a rch iw um  k o ro n y ,  w którem  mają bydź 
złożone wszystkie dokumenta, tyczące się posiadło
ści koronnych.
, . . b’olicya paryzka w ydała rozkaz, ażeby w ła
ściciele , znieśli wszystkie w ystaw iające na ulicę 
r yny domów swoich.

Dnia 7 b. m. przy Eresne eskadra z 5ciu ba
lonów złożona, wzniosła się na powietrze. W  tak  
Nazwanych łódkach balonowych znaydowali się PP. 
■L>upuis, D elcourt i R ih a rt. Podróżni powrócili zdro- 
' VI na ziemię. W  wysokości 48o stop te rm o m etr  
pokazywał 3 stopnie niżey zera.

AV bliskości Bajonny u tw orzony  fcostanie ko r
pus obserwacyyny.

Odda w na dała się tu  czuć potrzeba szkoły 
“ |a rzem ieśln ików > rękodzielnikósv. Pan Karo] 
~ up in , członek akademii, chcąc w części tey  po
j e b i e  zaradzić , o tw o rzy ł  publiczny kurs jeome- 
łry i  i mechaniki, do kunsztów zastosowaney; dająo 
łekoye wieczorem, w godzinie woiney od pracy.

L xięgarza D eloncy  wyszło bardzo interesuja- 
no; eło> obejm ujące rys kampanii i układów N a -  
A utJ/ia’ p0C* Ły fult,|ri: fi M anuskryp t  i 8 i 5 roku. 0 
ni^rj°rem *e§° P 'sma jt s t  baron F a in , ten  sam, co 
^ "awno zbogacił już l i te ra tu rę  tegoczesną , po-*- 

'inemże pismem, mającem ty tu ł:  „ M anuskrypt 
^  r - W  nowo w ydanem , daje autor bardzo zay- 
?‘,uięce szczeguly,sięga oraz epoki odw rotu  francu- 
.ow z M oskw y, i prowadzi przecz, aż do przeyścia 

enu po batalii Lipskiey.

N o r w e g i a .
Christiania d. 1 listopada,

(z K orrespondenta W arszawskiego). 
g Pod dniem 21 przeszłego miesiąca wydał K ról 

zwedzki dekret, mocą którego odwołuje syna swe- 
6° z Norwegii, gdzie piastował urząd Vice-Króla.
t r  1 in ° VVje.nie t 0 ’ >est trcści n as tęp n ey :  „Nasza 
lef. ° k ° l0 dobra obu połączonych K ró-

rs tw ,  skłania nas do w ezw ania naszigo ukocba- 
vIg0LSl ’na, W ysokość następcę tronu , ażeby
Przybył do stolicy naszey, Dla dania więc zrę-  
zności nayukochańszemu, synowi traszem u osta- 
ccznego obeznania się z in teresam i tak  norweg- 
kiemi jako i szw edzk iem i, postanowiliśmy, że u - 

*ząd Vice-Króla, p iastowany przez syna naszego, 
końcem tego miesiąca ustaje. Oświadczamy przy  

e '”  .nayukochańszemu synowi naszemu, oycowskie 
Podziękowanie, za gorliwość i czynność w ciągu 
Pełnienia tego ważnego obowiązku.

N i d e r l a n d y .
B ru xe lla  dn ia  11 listopada,

(z G azety W a rs ta w sk ie y )
k0 yfbernato r prowincyi Leodyyskięy w ezw ał
b,,. t’,lssalzy  powiatowych i burm istrzów , aby ro-

w fabrykach  nie wydae ali nadal pasz-
L ć "  8ran,c<ł » chyba za wyraźnem zezwo- 
Cł»iem Gubernatora.

W ł o c h y .
Od g ra n ic  włoskich d. 3o p a źd ziern ika .
W dow a po C hrystofie , była Cesarzowa J ta y ti , 

(St. Domingo% przyjechała d.’ 21 b. m. do Fioren-  
cyi, gdzie przez zimę bawić myśli, (c Gaz. W ar.).

H  1 s a  p a  n  t i  A.
M a d ry t dnia  28 październ ika .

(z Korrespondenta Hamburskiego ),
Pan Z e a  z m inistrem  łaski i sprawiedliwości 

powróci] tu  wczora z E s k u r y a lu ,  aby być obec
nym  na mającem się odbydź zgromadzeniu mini
strów tegoż wieczora, P ierw szy po odbytem zgro
madzeniu wyjechał znow u na powrót: ponieważ 
d. 3o rna się drugie odbyć w E sku ry a lu , na k tó re m  
posłowie 4 rech wielkich M ocars tw  będą się znay- 
dować.

Ju n ta ,  k tó ra  się zatrudniała  now ym  p lanem  
skarbowym, zakończyła praw ie  swoje p ra c e ;  je
dnakie  trudno jest, iżby podała ko rzys tn ie jsze  pla
n y ,  jak były uprzednie w  tey  rzeczy.

Mieszkańcy nie chcą płacić podatków, a rz ą d  
nie jest w stanie ich zmusić do tego. K i lk a  m iast 
prowincyi la R io ja  odmówiło w yraźn ie  płacenia 
swych podatków.

Jenerałowie A m or  i E m p e c in a d ó , rów nież i 
daw ny m nich Hieronim itów  zostali uwięzieni.' 
Przyczyna tego jest jeszcze niewiadoma.

W szyscy  niowią zmiespokoynością, o nas tąp ić  
mającym w kró tce  wyyściu w o jsk a  francuzkiego, 
i uważają czas ich w y c iąg n ien ia , za hasło do no- 
w ey woyny domowey.

P. H eredia , b ra t  byłego m inistra ,  hrabiego 
O f  alia  i in tenden t policyyny na wyśpię M ajorce , 
zostali złożeni z urzędu.

W yrokiem  K ró la  Jmci zaleca się wszystkim o- 
ficerom, pod karą  oddalenia, ażeby zawsze chodzi
li w mundurach; drugi w yrok  przepisuje: że ty lko  
grenadyerowie i s trzelcy  mogą nosić Wąsy,

—  D n ia  3 Listopada  -_
Dnia 3o z. m., H rab ia  Corres z licznym i świe

tn y m  orszakiem dw orzan  wyjechał ztąd, dla p rz y 
jęcia na granicy J. K. W ysokości, X iąźęcia  M a x y *  
m iliana  Saskiego , oyca naszey K ró low ey , i Xię* 
śnieżki, córki jego.

Sprawujący interessa fran cu zk ie ,  w yjechał 
ztąd  do E sku rya lu , dla oznaymienia K rólow i Jmci, 
o wyyściu z części pół-wyspu w o jsk a  francuzkiego, 
o czem od d. 26 października ciągle m iędzy f r a n -  
cuzkim ministrem stosunków zew nętrznych  i spra
wującym interessa przy dworze naszym n o ty z a -  
m ieniaue! były. Środki do w yprow adzenia tego 
w oyska, tak  dzielnie są popierane, że z końcem  b. 
m. ani jednego tu  żołnierza nie będzie. T w ie rd ze ,  
k tó re  jeszcze zostaną przez nie osadzone, są jak  
wiadomo : K a d yx , B arcellona  , F igueras , Seo-de- 
U rgel, P am peluna  i San-Sebastian.

Do rozmaitych, tć raz  krążących  pogłosek, na
leży i t a ,  że K ról Jm ć z Królew ską familią m a  
wyjechać do B urgos. W  pałacu biskupim tego  
miasta mają już bydź wszystkie  przygotow ania  u -  
czynione, do przyjęcia W y so k ich  Gości.

Posłowie i ministrowie obcych M ocarstw  od 
dnia za wczorajszego częste m iewają konfereneye.

Pogłoska o now ym  zaciągu 37,000 ludzi, nie 
najlepsze na prcxwincyach zrobiła wrażenie. O ba
wiają się, ażeby gorzey nieposzło, jak z p ierw szym  
zaciągiem , a  rząd niemógłby go do sku tku  p rz y 
prowadzić. Ochotników rojalistowskich może R ząd  
zebrać tyle, ile zechce: gdvż ta  massa niesforna 
niechce żadnych praw  słuchać, ale kiedy rzecz i-  
dzie o zaciągu do regim entów  lin iow ych . w a tp ia  
żeby się kto znalazł. J V *

K om m issya w o jsk o w a p row incy i m adryc- 
kiey wysłała dwóch członków do B a ra ja s, dla spra
wy Z w ielu  tam ecznem i uw ikłanęm i do h is tory i 
sp iskow ej Paradesa.

Rada Kastyliyska poda Królow i Jmbi n o w y  
projekt względem Jzłagodzenia surowego rozkazu  
wprowadzania zagranicznego zboża. T aż  R ada  
w ydała okolnik do wszystkich sądów kra jow ych, 
zalecając , aby odebrano wszystkie pisma , k tó re  
wyszły  podczas rewolucyi, chociażby się u p ry w a 
tn y ch  osób znaydowały.

>*(



W  E sku ry a lu  zdarzy ł się w y p a d e k ; k tó ry  A  M e  r  y  k  a.
mógł sm utne za sobą skutki pociągnąć. Milicye N o w y -Y o rk  dn .a  ib  pa źd ziern ika .
prow incyonalne i gw ardye K rólewskie poróżniły (z Korrespondenta 14 arszawskiego). _
sie z sobą, i w oczach Króla, będącego właśnie n a  P ó łk o w m k L im a , pierwszy ad ju tan t jenera-

^ . " i • .i. . .  jX viAtni kińra * ta P aez  umieścił w gazecie narodowey następny^ ^ 7 ? ^ m ^ l ^ n ^ r S ó t n i ,  k tó rą  z i .  P aez  umieścił w gazecie narodowey następny 
trudnością uspokojono. Żołnierze gw ardyi zarzu- a r ty k u ł  „ G d y  d. oo sierpnia, przybyłem  do Por- 
cali m ilicy i ,  źe są wolnemi m ularzami i Commu- to-Cabello znalazłem urzędowe raporta  z wyzsze- 
neros, tw ierdząc ,  iż większa ich połowa składa się go Peru donoszące ze B ohw ar, dowiedziawszy się 
_  1. i:u. 1 « nnwoflu takich o niesnaskach miedzy jenerałami ro ja ln tow , ruszy*
neros. tw ierdząc ,  iż więKsza icu puiuwa o«.y»ua  , —   , - »
z  utaidnvch liberalistów : ci zaś z p o w o d u  takich o niesnaskach między jenerałami rojalistow, ruszył 
zarzutów  oburzyli sie na gw ardye. F rancuzi byli z T ru xy llo  przeciwko jenerałowi C ante r a c , który 
spokoynemi tey  kłótni widzami; s tanęli jednak pod Wtenczas stał w Pasco , Canterac  cofnął się d° 
b jo u i , '  Jenerał Dig.on.pośpieszył uatyohuhast sw o u *  o k o p o w w  a n i a jbroma. Jenerat u ig e o n  pospieszni uaujvuUH«ou .. , , § .
do E sku ry a lu  dla zaspokojenia burzliw ych. szturm em . C anterac  p o te m  zdarzeniu, cofnął <3

Słychać o u tw orzeniu  3 nowych kompanii lef* cz,e_ b̂ r dtZl:t y ^
gwardy^przybocznTy; niepodobna bowiem, a b J rS o  ców (w liczbie k tórych  jest 4 pó łkow m ków  hisz- 
żołnierzy gw ardyi mogło w ystarczyć  na odbywa- pańskich) korpus Canteraca  składa s ię  ty lko  z 6 ;oo0 
nie służby przy K ró lu  J m ć i , K ró lo w e y ,  oraz 8 \u d ih B o liva r  zas m a i 4;ooo woyska.
X iażc tach  i X ięźniczkach, znaydujących się te raz  Z  N ow eg o -Y o rku  pod d. 8 października do-
A ią ^  acn a  ,; , noszą co następuję : „P o n iew aż  dotąd  wielu p<~w  przyjedzie noszą co następuje : „P o n iew aż  dotąd  wielu po
w iąże  Saski M a x y m ilia n  z  córką swoją w ątp ięw a, czyli także i nowe państw o monarcin-

' V * *  - w ” ** s s z s r s s .prow incji tE p Z c o a .  M .rin o  zoft.ł L r -  l . t w o S c i ,  przez Stany Z,«du.cz.ne, jak . .w a rz e -  
sza łk iem  Polnym. O ba wraz z jenerałami Longa i czypospohte; przytaczamy więc następny akt urzę- 

do, p r o w ^ i  d.a przylpie- d « y  pod d . . . u ; t * ™ ™ * £  W ,Betsieres Wyjechali ao o ro w m o w  u «  r* J F * J % m es M onroe , prezydent stanów zjedno- 
szen.a zaciągu a   ̂ kich i y  czonych; wszystkim komu o ty m  wiedzieć należy.“
snami B a L a r s k iL i ,  a brzegami Katalonii, W alencyi Przekonaw szy się z dowodow au ten tycznych ;  ze 
i Murcyd. Z powodu teg«f żegluga i handel ustały t o n  ę - C e u r -i M urcyi.  Z powodu tego « g . ^ a  . nanuei B, e z y % s k i  ̂ * ice k o g l e m  w JV«p Tor*;

ZUP Nae £ądanTe K?óla Jmci, aby  m n doniesiono o z n a j ą c  jego za wice konsula oświadczam, że P- 
to k u  spraw y Uwięzionego byłego m inistra C r u z ,  B ru en  upoważniony jest do pełnienia wszelkich 
sędzia , 'trudniący  się in s trukcyą  w te y  sprawie, no- « y n“ osci, w łaściw ych wice konsulom tych  naro* 
jechał do E sku rya lu . d ó w , k tó re  są w  przy jaznych  z rzecząpospohtą
' J D nia  5 . — stosunkach. ' '

Ca

I f c i T t w T a  * * “ " 8 °  W z z n ie w s k iz g o  w Izbie G ro d tien sk M

w n i m e m ogą n'gdy y P w zyw ają  się życzący  do Ł id zk iey  S.acheckieybe«ef.eyo«.? żąd.n.a .oh atak ma „  bydz odd.oe do l« ' « T « )J  9 7 ,  , ,  j , 2 de J mbra ,
dyecezy. biskupów; 4) biskup, mają zabrać na skarb " f 1̂ ,  ,j„ Gob.’rnialnego R zadu od , e’r a-

d W  miastaćh^pierwfzoy k l ,2 /„ i k t  . i e  moie S laoh " ‘“ 1  “ “ “ r
5 "  '  * Sekr. Tytularny S o ś n i k  Piotr Li.dohow,ki.Uy u/J tlauui. UUJ.U.MJ — o ' , .
cznego dochodu 1000 tw a rd y ch  piastrójy (9000 zł, _

f Z J A l  k .K orunny  do , chyba «  £y tygodni b g  ku W d j n . - k ^  w  P»» ^  J a ro c .im  v ^ e r u . , ^

, , , rT TiV. W ojennego Litewskiego Gubernatora
lozw olono  drukować, ^ n(, TLey s ucharski R zeczyw is ty  R adca Utanu i K aw aler ,

w D rukarn i Redakcyi,

Ogłoszono następujące postanowienie K róle-  

wskie względemL postępowa- »• 0(ł Gitewsko-Grodzieńskiego Gubernialne-
S f i S S :  6 W ^ ° S  go R ządu  ogłasza się, ić u .a j ,U k  „ a rw a u y  S .puu-niem- G duchowni rów nie  jak iiini poddani Kró- go Rządu ogłasza się, iz m ajątek nazw any  bopun- 

la Jm ci , b ę d ą c  ob  e c i ^ s t a J a  am nesfyyną » d. i  o y ,  należący do lachc.ca Klemensa Korzen.eW-

t a k  n a r w a n e g o  r u g d u 'k o a s t p u c y y u .g o  z a s łu ż y li;  £ “ ^ £ ^ “ ^ 2 3 !

m inist ró s .  'n a  u r a z i e , O r o s i ł
ciągnęli pozyczkę bez uznan y  P y ^  dniu dziesiątym m ca stycznia następnego 182^
ezki byłych btanow. „rj^„ roku, do rozbioru oczywistego tey  sp raw y  przY'
, , .W  ^ ow.1I)cYac^  z , aI//a^"amordowano k ilku stąpi i na  wszystkich  k redy to rach  i pretensorac!1żnosci. W m ie ś c ie  F endrell zamordowano k ilku  ^  w w  Kô alliewicKOW jak i fol'

k0nS‘? ”„Cr d u  T a k w  7 i V . , .  - y y l c i a  w oy- " S .U

fb aczF ; “ 8d°o w X ’ .T d ° ie ” i y « : ; z  z ^ y  ^  ^  * * * * *
ciągle s tać o ^ z i e .  p ierw szą X } E ' S o k o ł o w s k i  Sędzia G ranicz. F tu  Tga
l p i . w ^ T  B a r c i Z u  j"  f f X  d ł  M  Ezdyw izur.  H ip . l i t  R a to w t  b .x d ,w i,or .
się. Żyła w separacyi z mężem, a kazano jey, aby---------------------------------------- -
do mego powróciła, 1 gdy ten  rozkaz gw ałtem  chcia Kiifg wI]eńskj na assygna ty  od dnia 19 l is topa^  
no przywieść d» skutku, pchnęła się sztyletem . Pka- srebrny  5 ru b. 74 kop. dukat now y 11 rnbl'
n a  jey atoli nie jest tak  niebezpieczną, jak z począt- im peryał 36 r. 80 k. ”
ku mniemano. ^ —    -  ' -------------------------— — — ----------------- —

/


